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Tegoroczne święto robotnicze Igo maja obchodzić będzie prole- 
taryat całego świata pod hasłem socyal<®izacyii czyli uspołecznie-
nia przemysłu.Domagać się będziemy,aby kopalnie,huty.koleje i.t.d 
nie stanowiły juz wię^cej prywatnej własności jednostek kapitalist 
stycznych,ale by stały się majątkiem i dorobkiem całego społeczeń- 
stwa„To jest w chwili obecnej jeden z najważniejszych postulatów
sprr społeczno- rewolucyjnych programu so cyal i stycznego, Je£ eli 
hasło so-cyalizacyi podnosić będziemy w tym dniu wielkiego ś więta 
robotniczego,to z pewnością z tę głębokę wiarę ,źe ono prędzej 
Sgg? czy późnie j musi stać się faktem.Ha.sło 8 godz.dnia roboczego 
i płace minimalnej wysuwaliśmy przez dziesię tki lat w dniu Igo 
maja jako źędaniaekonomiczne. Wyśmiewano nas,nazwano nas utopista­
mi - a przecież przyszedł czas,źe aędania te wprowadziliśmy w ży­
cie.

Socyalizacya środków produkcyi.wywłaszczenie prywatnych ka- 
pi±a±xactgD®x pi tal i stów to jest pierwszy i zasadniczy krok do zmia>- 
ny ustroju kapitalistycznego i i zaprowadzenie ustroju sprawiedlig 
wego,socyalistycznego. To jest czyn rewolucyjny w ustroju społecz­
nym, który to czyn przeprowadzić jest w stanie tylko klasowo zorga­
nizowany proletaryat.Niekoniecznie bowiem przemiana gospodarki ka­
pitalistycznej na gospodarkę © cyalistycznę musi odbywać się gwał­
townie - i nie koniecznie w drodze dyktatury proletaryatu.Socyali­
zacya wielkich zakładów przemysłowych,banków,wielkich posiadłości 

ma f
ziemsKichmusi jednak mieć pewne warunki,zanim stac^się faktem doko­
nanym. Proletaryat sam w» tej chwili nie dojrzá^jeszcze do tak 

welkiego zadania,aby objęć odrazu samorzęd tych najważniejszych 
gałęzi przemysłu. Trzeba więc najpierw przygotować grunt do tak 
ważnych rzec ąr i tu powinnien i musi wźięsc współudział rzęd i par 
lament,albowiem rzeczy te wchodzę głęboko w ustroj urzędzen spo­
łecznych i muszę mieć pewne podstawy prawno - państwowe. W uspo- 
łeczneniu środków produkcyi muszę wzięć udział wszystkie czynniki 
społeczne jak to .“pracownicy i urzędnicy .przedsiębiorcy, konsumenci 
i rzęd. Każda z tych stron jest w tem zainteresowanę.
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Robotniyc sami nie mogli by wziyc sami udział w samorządzie zakàa 
du przemysłowego a szczególnie o ile chodzi o społecznienie kopalni 
To tez jest nieodzowny potrzeby, aby wmtHtoray socyalizacvy koga: 
pa In poorzedijła demo kra tvaskiyuL kopalń.

Jak sobie górnicy i ich klasowa organizacya przedstawiamy so- 
cyalizacyę kopalń - wypowiedział juz Zjazd pierwszy górniczy w Cie 
szyonie, uchwala jy rezolucyę,która obejmuje te najgłówniejsze i w te 
tej chwili juz możliwe do przeprowadzania zasady. Niestety,źe ani 
rzyd ani inne czynniki dotychczas nie zajmowały siy pxxKxxjmtxxaacx 
jeszcze poważnie ty kwestyy.

Temczasem kwestya socyalizacyi kopalń staje się z dnia na 
dzień aktualniejszy. Stań kopalnictwa w republice polskiej jest w 
stanie nadzwyczaj marny,dzięki temu,że znajduje się ono w rękach 
kapitalistów a co gorsza,w rykach kapitału zagranicznego,bo Franců 
aów,Niemcó w,Włochów i Rasyan. A ponieważ dziś kopalnie te sy pa­
sywne i kapitaliści nie mogy zarabiać wysokich sum jak przed wojya 
dlatego tez nie tylko,że nie kłady nacisko racyonalny gospodarkę 
węglowy,ale nawet sami przyczyniajy siy n.p.w zagłębiu Dybrowskiem 
do tego,a^y produkcya była możliwie najmniej sza,chcyc rzydowi pols 
kiemu wykazac:,.że upaństwowienie,czy uspołecznienie kopalń rzydowi 
czy narodowi nie przyniesie żadnej korzyśći,aprzysporzy mu tylko 
zbytedznych a niepotrzehhych trosk .Reprezentanci naszego Zwiyzkiai 
w Komisyi opałowejSejmu rozkazywawi na te praktyki przedsiębiorców 
w zagłębiu Dybrowskiem i Rzydowi rzeczv te sy znane. Przez takie 
marnowanie najważnieszego dorobku narodowego - państwo a więc ca­
łe społeczeństwo ponosi pod względen gospodarczym i finansowym 
niepowetowany szkodę.

Rezyd polski dopłaca przedsiębiorcom,w zagłębiu Dybrowskiem co 
miesiyc kilka malionów marek»W zamian zato zasekwestrował węgiel. 
Pod tym stanem rzeczy cierpiy naturalnie najwięcej górnicy, bo przéL- 
siębiorcy tam-tejsi o nic prawie nie troszczy się,zaś rzyd,nie majyc 
kopalń w swoich/ rękach,nie zna wszystkich dolegliwoś ci górników, 
nie zna ustrojumwewnętrznegp i administracyi kopalń,tak iż przedsię 
biorcy zawsze go podwjść mogy .

Rzyd potbzebuje węgiel przedewszystkiam na cele ppałowe,następnie 
odbudowę przemysłu,częściowo na wywóz za rekompenzatę i t.p.



Tymczasem rzęd niema węgla ani na jednę,ani na drugę,ani na trzecią 
potrzebę.Zapotrzebowanie na węgil w Polsce licząc bardzo skromnie, 
wynosi miesięcznie według obliczenia ministerstwa handlu i przemysłu/ 
1,400.000 ton,Tymczasem mamy oto dyspozycyi z produkcyi właę ciwej 
wraz z dowozem z zagranicy wszystkiego razem zaledi®
600,000 ton. Dlatego tez nie można pomyśleć tak długo o odbudowie 
przemysłu w Polsce,jak długo nie będziemy mieć potrzebnej ilości 
węgla do dyspozycyi.Nim pomoże tutej nawet 9 godzinna zmiana dla gór­

ników ani produdcya w niedziele według życzenia Sejmowej Koraisyi ïgâï 
rzędzie

opałowej t jak gługo rzęd w pierwszym ířígX$í20 nie zajmie się uporzę d 
kowaniem anormalnych stosunkawii. w największem zagłębiu, t® jest w za>- 
głębiu Dębrowskiem. A tu jest koniecznem,Jeżeli nie uskutecznienie, 
to pfzynajmniej objęcie kopalń tych w przymusowy XX|iXdKjO[zarzęd,aby, 
przedsiębiorcy sami nie mogli robić wobec rzędu biernego uporu.

Jak już wspominaliśmy powyżej,nieszczęściem dla kraju naszego.  
jest kapitał zagraniczny w górnictwie.W zagłębiu Krakowskiem,gdzie 
obecnie zatrudnionych jest 9000 robotników producya wynosi miesięczne 
121,000 ton węgla kamiennego jest 70 procent kopalń w posiadaniu 
kapitału zagrrr.izígí^biu Dębrowskiem mamy 19 większych 
kopalń i 31 oàkiywyk.Produkcja miesięczna wynosi 453.000 ton węgla 
kamiennego przy liczbie 32.000 robotników^Tam ndziałkapitalistów 
zagranicznych wynosi w procentach jFrancya 53,40%,Niemcy 4,68%, 
Rosya 0.93%,Belgia 0.08%, pozo sta je na Polski 40.91%, 
Czyli że 60% kopalń znajduje się w rękach kapitału zagranicznego, 
a tylko 40% w rękach kapitału Polskiego.

Jeszcze gorzej przedstawia się ta sprawa odnośnie do kopalń 
"n 

ropy i nafty,gdzie kapitał zagraniczny reprezętowany/ jest w 2/3, 
częściach.Jedynie saliny sę rzędowe.To też wywłaszczeni w samo przez æ 
się jue tych kopalni napotyka na większe trudnośći,aniżeli w innych 
państwach,gdzie rzędy maję do czynienia z kapitalistami krajowemi. 
Polska niestety była przez tylu lat kolonię gospodarczę wszystkich 
innych państw i każdy obcy kapitalista mógł sobie przyjść do nas i jr 
wyzyskiwać skarby tej ziemi,eksplootować węgiel,nafltę i t.p, 

Wywłaszczanie kopalń i własności kapitalistów zagranicznych a 
szczegó lnie Francyi,z tej chwili,kiedy Polska jest jeszcze zalez- 
nę od tychże pań stw może wywołać pewne komplokacya mię dzynarodowe, 
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z którymi się prawdopodobnie rząd liczy. Jednakowoż przy dobrej woli, 
dałoby się i tutaj znaleść pewne wyjście.

Zdaniem naszem -należałoby poświęcić trzymiesięczne wydatki na 
jakie naraża nas niepotrzebne zupełnie wojna na wschodzie,na wykupiee 
nie przez rzę d kopalń z rąk obcego kapitału.Co do kopalń zaś jrçdxiK 
będące własnością kapitału jnto polskiego,to można je i tak odebrać 
bez odszkodowania,albowiem społeczeń stwo polskie i tak je ;u', dawno 
•capitalistom tym zapłaciło. Najwyżej można by dać im odszkodowanie wy 
znaczone przez rzeczoznawców i sąd lub też przez przyznanie im doży­
wotnej renty, no talone j również przez sąd.

Te kopalnie węgla,nafty i soli oddać w zarząd ciału gospodarczemu 
które by występowało w charakterze osoby prawnej jurystycznej).Stwo- 

skład którego we_sz- 
lÂby.;. pań stwo.konsumenci i robotni^ równej caęści.Utworzyć dla kaz 

tem samen składzie.zaś po kopalniach 
stworzyć mniej więcej te sarçje ciała gospodarcze przy snółudziale rob 

. , .. , , ro^otni^oB
__ BTO-Cz współudziału z administracyj kopalni 

ZL-bâkz g udział w czystych zyskach.a organizacya będzie gotowa uspo­
łecznienie kopalń przeprowadzone.

Rozgraniczanie kompetencyi Rad kopalnianych, rewirowvih i pańbt 
wowygh ciał gospodarczego/unormowani« udziału robotników n czystychz 
zyskachjiaiwiowanie głowneg® jyrekb.’ira i państwowych reprezeitantójw 
do Dyrektoryum zastrzeżone jest przepisanie odpowiednèj ustawy Sejmo­
wej .Reprezentanci rz^du i konzumentow mianowani by byli przez Naczel­
nika państwa,zas przedstawicieli robotników ci ostatni wybierali bv 
sobie sami.

Każdy obwatel nie uprzedhony musi przyznać że tak ogromny majętek 
narodowy jaki jest węgiel sold/ i nafta, ze te płody natury powinne być 
wykluczone z posiadania wszelkiej prywatnej własno sei,nie powinne być 
objektem wyzysku zbogacania się poszczególnych jednostek kapitalistycz- 
nycfe,które ten miliardowy majętók narodowy marnują szkodę całego spółee 
czenstwa,-ale powinne byc bogactwem całego narodu.Prawo poszukiwania i 

P-r.?wo posiadajjift wyłączności górniczych musi być zastrzeżone .jedynie 
ączniw państwu .
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Tylljo w ten sposób możemy zaprowadzić zdrowe stosunki w produkcyi 

w górnictwie,spotęgować wydajnos ć robotnika,zaprowadzić racyonalnę 
gospodarkę węglowy i uchronić państwo nasz przed ogromnę. szkody, 
na jaicę, ono narawone iwst urzez iednoatki kanital i styczne, które pro­
wadzę. przedsiębiorstwa nie na użytek sóieczeńetwa lub państwa,ale 
dla swoich wyłącznie interesów kapitalistycznych.

W tedy robotnik widząc,że jego praca idzie na użytek całego narodí, 
idzie na odbudowę przemysłu, maj ę.c unormowane warónki pracy i płacy 
kiedy zobaczy,że nie jest juz objektem wyzysku kapitalistyctnego,a 
majęc pwwień udział w czystem zysku , będzie się więcej czuł obowiąza­
ny do pracy,będzie się cz:.ł równym obywatelem i podniesie swoję wydaja 
ność, chociażby przez dłuższy czas prac lub w inny sposób, A więc ze 
względów moralnych, etycznych i wychowawczych należy zaprowadzić spra­
wdziwszy system produkcyi i robotnik w ten sposób stanie na pewnem 
wyższem szczeblu kultury poznawajęg w ten sposób swoję misyę pracy 
produktyynej tak dla państwa jak i dla całego społeczeństwa ludzkiego 

potrzebnej.
0 te wzniosłe chasła proletaryat całego świata podniesie w dniu 

1. maja swój potężny £ os i o te zasady rozumne i jedynie sprawiedliwe 
górniczy proletaryat polski do walki pod czerwonym sztandarem, ufny 
w zwycięstwo i pod hasłem;"ffržžz z prywatną własnością !,precz z ~ffyzv.s- 
kiem, precz z niewoly ekonomiczną - niech źy.je socyalizacyaî"Pro 1 eta-
ryat zwyciężyć, musi,

Frvsztat
Ludwik Lizak,


